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Pogrom wojsk włoskich na fron- 
lle  Guadalajara posiada wielkie 
|na<ąenie dla dalszgo rozwoju wy- 
liadkow. Jest to nietylko potężny 
ios zadany hiszpańskiemu i mied- 

r.ynaxodowemu faszyzmowi, ale 
’®bat to i nauka dla wszystkich re- 

Inblikanow Hiszpanji i świata, jak 
■'lalezy postępować aby osiągnąć 
'Iwyciestwo.
Iki Zwycięstwo na Guadalajara nie 

BSt wszak przypadkiem. Zostało 
'''Ino osiągnięte za cene stworzenia 
• Ifiinej, zdyscyplinowanej armji i 
•y lodporzadkowania jej jednolitej 
' •'[omendzie.

Przejrzyjmy historje 8 miesięcy 
''^'łojny demowej. Zohaczjiny, ze 
■'■•'igBzyzm napotkał na najsiiniejszy 
■■ipor tam, gdzie siły zbrojne Fron- 

'''n  Ludowego były najlepiej zor- 
^"{anizowane i podporządkowane 
i")fednolitej komendzie.

Na froncie Madrytu i Centrum 
dcniedawna jeszcze poszczególne 
jednostki wojskowe przeprowadza­
ło akcje na własna reke. Miedzy 
poszczególnymi sztabami istnia­
ła zaledwie słaba lacznose. Nie­
przyjaciel który działał i działa 
zawsze według ściśle opracowan­
ych planów, wyznaczających każ­
dej jednostce wojskowej odpo­
wiednia role na odpowiednim od­
cinku, miał przed sobą milicje an­
tyfaszystowskie, które, acz biły sie 
po bohatersku, nie potrafiły na 
plan odpowiedzieć planem. Nie 
było jednoUtej komendy - nie było 
uzgodnionych akcji. Korzystał na 
tern tylko wróg.

Patrzmy na >ŁUage! Prawda, 
ze została ona zdobyta przez ar- 
mje wioska, kilkakrotnie prze- 
w'yzszajaca silami nasze wojska. 
Ale wszak wiasnie Madryt jest

najdobitniejszjTU dowodem, ze do­
brze zorganizowane wojska repu­
blikańskie mogą nietylko stawie 
oper ale i rozgromić dużo silniej­
szego tak w liczbie jak i pod wz­
ględem broni przeciwnika. Dlac­
zego Malaga upadla? Jak to obec­
nie stwierdzają zgodnie wszystkie 
organizacje nalezace do Frontu 
Ludowego, jedna z najważniejs­
zych przyczjTi jej upadku jest nie­
wątpliwie ł)rak jednolitej, sccn- 
tndizewanej komendy.

Powtarzamy jeszcze raz: Gua­
dalajara jest zyw>Tm dowodem, ze 
silna, zdyscyplinowana armja o 
jednolitej komendzie jest jedyna 
droga do z\vycłestava! Druga waż­
na nauka z ostatnich walk: nie­
przyjaciel skoncentrował na fron­
cie Guadalajara swe najlepsze siły. 
Wielu wziętych przez nas do nłe-

(Dokonczenie na utr. 2-ej.)
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wycli Brygadacli
“Corriere della Serra” to 

jeden z największych fas­
zystowskich d z i e n n i  kow 
włoskich. Z tym większym 
zainteresowaniem p r zeczy- 
taja nasi towarzysze jego 
ocene Brygad Międzynaro­
dowych. Oto ona:

...Skład tej drugiej ko­
lumny (która maszeruje na 
Trijueque) jest rzeczywiście 
agresj-wny. Składa sic ona 
z anarchistów, komunistów 
i wyższych oficerów o ideach 
wywTotowych oraz ze słyn­
nych n -e j i 12-ej Brygad 
iłliedzynarodow.ych z 1 o z o- 
nych ze starych oficerów 
europejskich, odważnie idą­
cych na czele swych wojsk.

...Wczorajszy dzień przy­
pominał rzeczywiście jeden 
z dni wojny światowej pro- 
w a d z o n e j przy pomocy 
wszelliich i najlepszych środ­
ków wojennych. Nasza ucz­
ciwość zawodowa każe nam 
przyznać ze nigdy jeszcze 
artylerja, awiacja i karabi­
ny maszyaiowe nie były uży­
wane w takiej skali 1 z taka 
inteligencja jak tutaj, pod 
komenda bolszewików 1 ich 
międzynarodowych s p r z y - 
mierzencow...”

( Korespwidencja Achille 
Be7vedetti drukowana w Co­
rriere della Sera dłiialS-f^o 

marca.)
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Droga (Io ycieshva
(Dokończenie ze sir. -I-ej)

woli jeńców włoskich stwierdziło 
ze brało udział w walkach pod 
Małag^a. Zdobycie Malagi umożli­
wiło faszystom przerzucenie swych 
sił na front Madrycki. Jasnem 
wiec sie staje ze obrona Madrj'tu 
uskuteczniana jest dziś na wszyst­
kich frontach Hiszpanji. Atak na 
wszystkich frontach jest najlepsza 
pomocą dla 3Iatlrytu.

Lud hiszpański rozumie dobrze 
zadania chwili. Bohaterska obrona 
Madrytu i jej świetne rezultaty 
sa nauka dla całej Hiszpanji. Has­
ło jednolitej komendy i ataku na 
wszystkich frontach staje sie has­
łem całej naszej Armji Ludowej. 
Atak na Oviedo, ostatnie sukcesy 
na froncie południowym, bombar­
dowanie Saragossy, Huesca i Ma­
lagi świadczy o tern ze hasło to 
zaczyna juz przybierać realne 
kształty. Guadalajara służy przy­
kładem.

Ranny dziękuję

, y2>4

MOSKWA. Dnia 21 marca 
“Komsomolskaja Prawda” podała 
ze w Moskwie znajduje sie kapi­
tan wojsk republikańskich, Ra­
mon Diestro, komendant bataljonu 
“dynamiteros” (żołnierze poslu- 
g^ujacy sie granatami, napełniony­
mi dynamitem), ranny w ostat­
nich walkach i ze został opero­
wany Szczęśliwie przez znanego 
chirurga sowieckiego, profesora 
Burdenko. Po opublikowaniu tej 
wiadomości Ramon Diestro przyj­
mował codziennie wizyty setek 
osob, które ofiarowały mu narę­
cza kwiatów i prosiły o przesła­
nie swych pozdrowień bojowni­
kom hiszpańskim. Diestro wysto­
sował list do profesora Burdenko 
w którym wyraża wdzięczność za 
liczne przejawy sympatji i tros­
kliwości z jakimi sie spotkał w  
Rosji. Mówi również ze tak jak 
Rosja oparła sie zwo^ciesko ar- 
mjom wrysłanym przez 14 krajów 
w 1917 - 20 roku, tak i lud hisz­
pański potrafi rwyciezyc swych 
międzynarodowych wrogow. Na  
końcu listu pisze;

"Wszyscy moi przyjaciele dum­
ni beda z tego ze to wiośnie uczo­
nemu sowieckiemu udało sie ura­
tować moja reke która na nowo 
bedzie mogła siać śmierć w sze­
regach nieprzyjacielskich. J może­
cie byc pewni ze gdy po naszym 
zwycięstwie powroce do mej po­
kojowej pracy w uniwersytecie 
zawsze bede pamiętał ze to dzięki 
toioarzyszowi Burdenko bede mogl 
władać piórem".

Sanacja pomaga faszystom liiszjianskim
Klisza, umieszczona na tej stronie stanowio niezbity dowod 

łamania przez sanacje umowy o nieinterwencji i pomagania 
zdrajcom narodu hiszpańskiego. Zdjecieprzedstawia nam poci.sk 
znaiezioiiy u faszystów, z napisem “Warszawa”.

Sanacja pomaga wrogom ludu hiszpańskiego!
Saiuicja zdradza interesy naszego kraju, wiazac sie z poli­

tyka Hitlera i Mussoliniego, polityka stanowiąca śmiertelne nie­
bezpieczeństwo dla wolności i niepodległości naszego kraju! Dziś 
Hitler i Mussolini najechali na Hiszpanje. Jutro Polska może 
doznać tego samego losu.

Hańba rządom sanacyjnym!

mm
FRONT CENTBXJM. —  Dzień 

przeszedł spokojnie. Wojska repu­
blikańskie fortyfikuja swe pozycje. 
W  dalszym ciągu zglaszaja sie do 
nas uciekinierzy z armji faszys­
towskiej.

w'aly i rozproszyły patrol nieprzy­
jacielski. W  poszczególnych sek­
torach pojedynek artyleryjski, bez 
konsekwencji.

ANDALÜCJ.4. —  Wczoraj (nasze 
wojska odparły gwałtowny atak 
nieprzyjacielski. Wojska faszys­
towskie wrycofały sie na swe pozy­
cje z wdełkiemi stratami. Cały 
teren zdobyty przez nas w  ciągu 
ostatnich kilku dni na odcinku 
Pozobłanco, został przez nas utrzy­
many.

Awiacja rządową v/ liczbie 21 
aparatów bombardowała i ostrze­
liwała koncentracje nieprzyjaciel­
skie. Ważny punkt strategiczny 
faszystów, wioska Villa deł Rio 
poważnie ucierpiała od naszych 
bomb.

Przeszło na nasza stronę 2 żoł­
nierzy.

ASTL'RJ.4.. OV1EBO. —  Gesty 
ogień karabinów maszynowych.

Sektor Escamplero. —  Przeszło 
na nasza stronę 8-iu żołnierzy z

1'aszysci ł>oja s 
prawdy...

Poniżej podajemy tekst i 
ni katu podanego przez raclj« 
nadawcza w Burgos:

b r .a w i

"Londyn. Potwierdza sic 
ciągu ostatnich ataków no, ji 
Guadalajara "czerwoni" di. 
ciężkich strat. Według słot 
mego Alvarez deł Vayo je 
jedna z ich największych poi 
W tych wałkach "czerwoni" 
ciii wielka iłosc żołnierzy 
obfity materjał wojenny. 26 o 
wpadło w nasze rece, poi 
GO tankeno i  wielka liczba 
binow maszynmoych."

Bez komentarzy...

Juz £ 
szej lir 
zom zai 
żyli o p 
stało s 
b. m. o 
wodca : 
gotowa:

, pach z.

bronią i 4-ech chłopow. Na 
nych odcinkach ogień artyi« jr 
ki, bez konsekwencji d'a 
Według oświadczeń zbieli 
Żołnierzy z armji faszystów 
kilka dni temu nasza a.-ty 
zniszczyła 3 armaty niepi 
ciełskie, w tern jedna wra; z 
ługa.

KOMUNIK.\T M INISTEI ST 
LOTNICTW.^ I M.\KYN.łl

W  ciągu wczorajszego driai 
ze aparaty bombardowały i it̂
■wnie objekty wojskowe w 
gossie, Huesca, Ałmudśvar, ( 
chite i Vivel deł Rio, zr/Mtl .
Ogółem 104 bomb o 70 kg. r. 
oraz 128 bomb 12-o kilowy ch.

Podczas bombardowanie 
gossy nasi lotnicy zauwazy'ip(p-i 
fabryki pod nazwa “Piz«?' W YSU  
Chemiczny" i innych ważnych TAN i 
rodkow wojennych. | [jsymał.

gano C'
kowane
pełniał
tow.

Nata

jwane p
tanki, 
m
sie na 

lotow 

entuzja 

'bardów 

Sponad 

chały, 
i zasyp 

derczyi 
natarci 
a ten 

dowke. 
maszyi 
Około 

nym t 
szła n

ciężka 

Przy 

lał. Ci 
che tre

Huesca była kilkakrotnie 
bardowana. Nasi lotnicy :x 
100 bomb 12-0 kiłowych, 20 
70-O kiłowych, 4 duze i 100 
łych bomb zapalnych.

Republikańska flota wójt; -sjjui n  
bombardowała wczoraj 
Mełłiła i Motrił, zadajac nie 
ciełowi poważne straty. i ą

R^jpadac
----------------------------------------------- 1^';'tak r

l̂,;;̂ ,̂wał r<
, Ziały

Y 'u

.■\R.‘VGON.— W  okolicach Farłe- 
te nasze siły wspierane akcja 2 sa­
mochodów pancernych zaatako- iNu»ze C. K. .M.-y d z ic lii iu  Hic HpiHuly w iiH iatiiicli wniknęli.
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W S P O M N I E N I A  Z F R O N T U

iSt kj.
b r a w u r o w y  a t a k  n a s z e ­

g o  B A T .A Ł J O N U

Juz 9 dni leżeliśmy na pierw­
szej linji bezczynnie. Towarzys- 

= zom zaczęło sie przykrzyć i mar­
zyli o pójściu naprzód. Marzeniom 

stało Sie zadość. W  dniu 18-go
■ b.'m. o godzinie 13.35 Józek, do-
■ wódca kompanji dal rozkaz przy­

gotowania Sie do natarcią. W  oko­
pach zawrzało jak w ulu. Ścią­
gano celty, rolowano koce i pa­
kowano plecaki. Ten i ow uzu­
pełniał zapas amunicji i grana­

tów.
Natarcie miało byc przygoto­

wane przez lotnictwo, artylerje i 
-tanki. O godzinie 13.50 ukazało 

Sie na horyzoncie około 50 samo­
lotów co wzbudziło niebywały 

entuzjazm. Eskadry naszych bom- 
ifiardowcow przeszły kilkakrotnie 

■ponad pozycjami rebeła i odje-
\ehaly. O 14.25 wyruszyły tanki 
i zasypały okopy faszystów mor­
derczym ogniem. Był to znak do 

natarcia. Ruszyliśmy z impetem, 
 ̂ zanucił Miedzynaro- 

ivar, ; dowke. Zagrały faszystowskie
. ^maszynki lecz ogień był niecelny.

■ Około 400 metrów zrobiliśmy jed­
nym tchem i bez strat. W iara

j^'azla nieustraszenie. N A  CZOLiO 

P i W Y SU N Ą Ł  SIE TO W. RACH-
:nycŁj- TAN i mimo upomnień nie zatr­

zymał, Sie, co tez przypłaciłdosc

. Na 
irtyle| 
d'a i 

zbiel? 
■stoŵ  

a-tjł 
niepri 
raz z •

'El M  
lYN.A!

driai

zy i

tnie K ciężka rana.

ich strony salwa. Towarzysze od­
powiedzieli gęstym ogniem kara­
binowym, a gdy nadbiegli tow. 
TWARDOWSKI, PYTLARZ I 
ZAREMBA z lekkim karabinem 

maszynowym i posiali po rebe- 
łach, ci zwiali jak stado baranow. 
Wpadliśmy do okopow. Faszyści 
nie zabrali niczego, nawet i bron 

pozostawili. Ich oficerowie usiło­
wali pod groźba rewolwerów

201»-'*'*-' Przykład jego jednak podzia- 
100 lal. Ci co mieli jeszcze choc tro- 

i  -i che tremy poszli odważnie w  grad
łkul. Na odcinku naszym zgrupo-

łlalł.»'-*!. , . ,liŚŁi,fwai rebel same maszynki które 
lieorzJHJJ*'

f ziały piekielnym ogniem Zaczęli 
jl^padac pierwsi ranni i zabici. To 

— ”^^^;tak rozwścieczyło wiarę ze nie 

^l^Jaczac na nic poszła gwałtownie 

/iiaprzod. Nie trwało długo gdy 

Ijpod barykadami faszystów zna- 
leźli sie nasi ludzie. Pierwszymi 

Hjiyli tow. KUZYDLAK, BRONIS- 

.ŁAW , STROZYNSKI JOZEF I 
t^ZOTT RYSZARD, który wezwał 

^ebelow do poddania sie. W  oko­
pach ich zapanowała panika. Pew­
na czesc okazywała chec poddania 

Bie ale karabiny maszynowe na 

Tßtanowiskach nakazywały ostroż­
ność i słusznie, bo gdy nasi posu­
nęli Sie naprzód, padła nagłe z

(Iłilo|)i witaja z radością Annje 
Republikańska.

utrzymać pozycje, ale naprozno. 
Raz ogarnięty strachem żołnierz 

uciekał az sie za nim kurzyło. 
Pewna czesc towarzyszy pozosta­
ła w  okopach rebeła celem ich 

oczyszczenia, reszta zas szła w  

pościg za wrogiem. Uciekający 

rebele zagarnęły jednego z nas­
zych towarzyszy do niewoli, ale 

w nocy uwolnił go batałjon “Ma­

dryt”.
Świetnie również spisały sie 

przydzielone nam C. K. M.-y., 
które bardzo skutecznie, gęstym 

i celnym ogniem wsparły nasze 

natarcie. BOHATERAMI “MAS­
ZYNK I” STALI SIE TOW. WOL- 
NIEW SK I I ZGODA. Ten ostatni 
z dorywczo i prowizorycznie za­
jętego stanowiska spalił faszys­
towski tank, który ostrzeliwał 

nasze rezerwy.
W  ten sam mniejwiecej sposob

Zycie w szpitalach 
madryckich

Chciałbym kilku słowy skresłic 

towarzyszom z frontu warunki 

wsrod których zyja ranni i cho­

rzy w szpitalach madryckich. Na­

si chorzy i ranni potrzebują nie- 

tylko opieki materjałnej ale i lak- 

na nauki i opieki moralnej. Rząd 

republikański, przedstawiciel naj­

lepszych cech ludzkich stara sie 

wszelkiemi siłami zapewnie ran­

nym troskliwa opieke. Pielęgniar­

ki szpitalne rozumdeja swe zada­

nia i z wielka troskliwością trak­

tują swych pacjentów. Wiekszosc 

naszych rannych z wielkim uzna­

niem wyraża sie o pracy pielęg­

niarek.

Osobnym rozdziałem jest praca 

kulturalno - oświatowa w szpita­

lach. Żyjemy w kraju pod rząda­

mi Frontu Ludowego który wszę­

dzie i zawsze stara sie ulepszyć 

życie mas ludowych. Nowourza- 

dzone szpitale w dawnych pała­

cach grandów hiszpańskich sa peł­

ne komfortu, maja ścienne zaci­

szne bibljoteki, sale zabaw, radjo 

bilard, a często i kino i teatr. To­

warzystwa kulturalno oświatowe 

przysyłają do szpitali zespoły ta­

neczne, muzyczne i urzadzaja od­
czyty. Niemal każdy szpital po­

siada własna gazetke scie.tina któ­

ra spełnia zadanie wychowawcze 

i rozwija wsrod towarzyszy zdro­

we współzawodnictwo w przyswa­

janiu sobie wiedzy.

Wszyscy towarzysze przebywa­

jący we szpitalach winni pamię­

tać ze sa Żołnierzami i jako tacy 

winni przestrzegać dyscypliny któ­

ra i w szpitalu może nam pomoc 

w udoskonalaniu sie tak jako żoł­

nierzy jak i jako bojowników 

Frontu Ludowego. Foto tez wła­

śnie Stworzyliśmy instytucje komi­

sarzy w każdym szpitalu, skła­

dających Sie z posrod samych ran­

nych, którzy w ten sposob nabie­

rają odpowiedzialności nie tylko 

za siebie ale i za cala powierzona 

imi grupę. Komisarze ci organizu­

ją życie polityczne w szpitalu, sta- 

raja sie aby ranni mieli materja- 

ly do czytania, organizują od cza­

su do czasu pogadanki i referaty, 

dbaja o należyta dyscyplinę.

Na froncie lub poza frontem ws­

zędzie musimy przestrzegać naszej 

proletarjackiej moralności, musi­

my Sie udoskonalać, aby byc god­

nymi reprezentantami Armji Lu­

dowej i nowej, doskonalszej spo­

łeczności.

/EI.LER JERZY

Lekarz 12-ej Brygady.

Oiibrow.szczocy w akcji.

wyglądało natarcie innych kom­

panji.
Tryumf bataljonu byl zupełny. 

Zdobyto olbrzymia ilosc sprzętu 

wojennego i jeńca. Po zajęciu 

pozycji nad miasteczkiem B. ba- 
taljon nasz został zatrzymany a 

pościg kontynuowały hiszpańs­
kie bataljony “Madryt” i “Ban­
dera Roja”, które zajęły miasto 

i pognały rebeła w góry. Rola 

bataljonu i wogole Międzynaro­
dowej Brygady została narazie 

na tym odcinku skończona.
Ci, którzy zdobyli Malagę i 

pokusili sie o Madryt zostali roz­
bici i poszli w rozsypkę. Dziel­
ność i bohaterstwo ludzi idei zwy­
ciężyło siły współczesnego barba­
rzyństwa. CZESC BOHATEROM!

JÓZEK UniOZEK

«Ten sic sinieje 
kio sie sinieje 

ostatni»
w  dzienniku włoskim “Giomale 

dTtalia”, Virgino Gaida pisze dos­
łownie; “ten Sie śmieje kto sic 

sinieje ostatni”. Omawiajac nasza 

ostatnia ofensywę na froncie Gua­
dalajara 1 porównując wojnę w  

Hiszpanji z wojna abisynska, fas­
zystowski dziennikarz pisze ze 

wrogowie Wioch n ie  powinni 
przedwcześnie śpiewać zwycięstwa. 
Żadne, pesymistyczne proroctwa 

nie przeszkodziły axmji Mussoli- 
niego wkroczyć do Addis Abeba. 
I  tym razem okaże sie ze wrogie 

Wiochom proroctwa nie spełnia 

Sie. Czyz trzeba wyraźniejszego 

przyznania sie do najazdu na Hisz- 
panje? I do poniesionej kieski?

Ayuntamiento de Madrid



LEKCJA HISZPAŃSKIEGO
Kochałem moja matkę —  Yo amaba a m i mądre —  wymawia sie: jo 

amaba a md mądre.
Kochałeś twoja siostrę —  Tń amabas a tu hemnana —  wymawia sie: 

tü amabas a tu hermana.
On kochał swego brata —  El amaba a su hennano —  wymawia sie: 

śł amaba a su hermano.
Myśmy kochałi nasze matki —  Amdbanws a.juiestras madres —  wy­

mawia sie: amäbamos a nuestras madres.
Wyście kochałi wasze siostry —  Amabais a vuestras het'manas —  wy­

mawia Sie: amabais a vuestras hermanas.
Oni koc hali swych braci .— Amaba/>i a sus hermanos —  wymawia sie: 

amaban a sus hermanos.

-K -k -K

Kupiłem świece —  Compre una vela —  wymawia sie: kompre una weła.
Kupiłeś rękawiczki —  Compraste los r/uantes —  wymawia sie: kon> 

praste łos guantes.
Kupił książki —  Compro los libros —  wymawia sie: kompro los łibros.
Kupiliśmy kapelusz —  Compramos un sombrero —  wymawia sie: 

kompramos un sombrero.
Kupiliście ubranie —• Comprasteis un vestido —  wymawia sie: kom- 

prasteis un westido.
Kupili pioro —  Compraron una plu/ma —  wymawia sie: komipraron 

una płuma.

P O G R Z E B  O F I A R  KRWAWYCH 
WYPADKÓW W CLICHY

Stal sie potężna 
mail i fest a cja Frontu

Ludów eji’o
w  odpowiedzi na krwawa pro­

wokacje faszystowska w  Clichy 
która zakończyła sie śmiercią 5 
robotaikow i ranieniem około 400, 
wszystkie organizacje Frontu Lu­
dowego wszczęły energiczna akcje 
za rozwiązaniem organizacji fas­
zystowskich i uwiezieniem ich 
przywódców. Pogrzeb ofiar krwa­
wej masakry stal sie potężna ma­
nifestacja antyfaszystowska. W  
ciągu przeszło 7 godzin ponad mił- 
jon osob defilowało z placu Repu­
bliki w  Paryżu az do merostwa w  
Clichy. Przemawiali przedstawi­
ciele najro2smaitszych organizacji 
antyfaszystowskich i jednogłośnie 
domagali sie od rządu poczynie­
nia energicznych krokow dla unie­
możliwienia na przyszłość takich 
wypadków.

Miłjonowa demonstracja ludu 
paryskiego jest —  po generalnym 
strajku protestacyjnym robotni­
ków okręgu paryskiego— potężnym 
wyrazem siły Frontu Ludowego i

przywiązania ludu francuskiego do 
sprawy wolności i demokracji.

Rząd towarzysza Błuma oś­
wiadczył publicznie ustami kilku 
swoich ministrów ze jest zdecy­
dowany zastosować jaknajener- 
giczniejsze środki wobec faszys­
towskich prowokacji.

Szc/.atki rozliilego boinburdowca faszystowskiego

G U A D A L A J A R A
Zagrzmiały działa, tanki ruszyły 
Potem oddziały piechoty,- 
Stu samolotow bomby zgłuszyły 
Strzały rebełskiej hołoty.

W rzęsistym ogniu loloskich maszynek 
Szła meznie imara na wroga 
Z ciał ustąpił bezczynności trunek 
A serca nie znały co trwoga.

Pierzchły w popłochu wlochow zastępy 
Przed męstwem prołetarjatu 
Który faszyzmu wyrywa kępy 
Który chce wolność dac światu.

Skończył sie boj, przyszła noc dżdżysta 
Nad polem uniosła sie para 
Jak świat szeroki poszła piesn czysta 
1 dźwięczna: “G UADALAJARA".

JÓZEK
1-a kompanja.

N u r

Miilistor oHwiaty. Jezus Ileriiiiiulcs. pr/.riiiuwia <io geupy wloskieli ^viezlliu^^'.
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Szybki 
maga jes 
Wania ka 
zic ja do 
Wprawdzi 
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